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Jutro, w Kościele X X . Dominikanów, na cześć śgo 
W incentego  F erraryusza , odprawiać się będzie Nabo
żeństwo z wystawieniem N. SAKRAMENTU, z Kaza
niami i Processjami.

Jutro, w K o ś c i e l e  A r c h i - K a t e d r a l n y m i  Metropolital
nym Śgo J ana . w  czasie Summy, Artyści wykonają 
Mszę kompozycji Woje: Słoczyńskiego.

Z kwesty w Kościele XX. Augustjanów  przy U ro 
bię ZBAWICIELA, którą zajmowała się JW . Róża z Hr: 
Łubieńskich Sobańska, wraz z córką, i Panną Karoli
ną  Jełowicką, okazało się wpływu rs. 353 kop. 40.

N. PAN, zat wierdzić raczył Ustawę o Szkole Sztuk  
Pięknych  w W arszawie, dla podania młodzieży Króle
stwa Polskiego, możności i środków kształcenia się 
w budownictwie, malarstw ie  i rzeźbiarstw ie. W trzech 
oddziałach Szko ły  S ztu k  Pięknych, wykładane bę ą .  
Reli“ ia; język rossyjski i literatura; rysunek ngur 
ludzkich pejzarzy, ornamentów i widoków perspekty
wicznych; malarstwo różnego rodzaju; rzeźbiarstwo, 
k o p i i e  i  kompozycje; architektura, rysunek architekto
niczny, kompozycja, auszlagowame i wykład postano
wień, tyczącyeh się budowli; anatomja, osteologja i 
mijologja; perspektywa; historja powszechna staro
żytności, mitologja w zastosowaniu do sztuk pięknych; 
historja sztuk w ogólności i historja budownictwa 
w szczególności; matematyka w zastosowaniu do budo
wnictwa: miernictwo i niwelacja; wiadomości z mze- 
nierii cywilnej; mechanika w zastosowaniu do budo
wnictwa; fizyka i c h e m ja  w takiemże zastosowaniu. 
W e wszystkich oddziałach Szkoły Sztuk Pięknych, wy
kład nauki dzieli się na 4ry kursy. W oddziale archite
ktury  na każdy kurs przeznacza się 1 rok._ W oddzia
łach zaś malarstwa i rzeźbiarstwa, na pierwsze trzy 
kursy po jednym roku, a na 4ty kurs, dwa lata. * a 
4tym kursie oddziału budownictwa, wykład nauk trwa 
tylko przez pierwsze półrocze, w czasie letnich miesię
cy, uczniowie z rozporządzenia Władzy, udają się na 
praktykę przy różnych wznoszonych w Królestwie bu 
dowlach.

Przez Rozporządzenia Kom: Rządowych i W ładz Oddzielnych, 
w  Wydziale Koni: R. P. i Skarbu, mianowani: Buchalter W ydziału 
dochodów niestałych w Kom: R. P. i Skarbu, Winc: Lesiew icz, 
p. o. Referenta w tymże Wydziale; Sekretarz lszy  Sekcji Ogólnej 
Teofil B ełczykow ski, p. o. Buchaltera w tymże Wydziale; Sekre
tarz lszy Sekcji Konsumcyjnej, Alex: Bębnowski, p. o. Sekretarza 
Igo Sekcji Ogólnej; Sekretarz 2gi Sekcji Konsumcyjnej, Hippolit 
C h r o s t o W s k i ,  p. o. Sekretarza Igo; Rachmistrz Alex: G ruzew ski, 
p. o. Sekretarza 2go, i Rachmistrz Urzędu Fabryki Stępia, Kon
stanty Zal?ski, p- o. Rachmistrza Sekcji Konsumcyjnej; Kancelista 
Gom:R. P. i Skarbu, Roman Holizer, p. o. Rachmistrza Urzędu Fa
bryki Stępia; Dziennikarz-Archiwista Kassy Guber: Radomskiej, 
Soirydyon Budzyński, P- °- Kontrolera Kassy P tu Opoczyńskiego; 
Assystent Kassy Gub: lladoms:, Woje: Celiński, p. o. Dziennikarza 
Archiwisty łeize Kassy; Assystent Kassy P tu Sandomiers:, Adam 
M irew icz, p. o. Assystenta Kassy Gub: Radoms:, i spadły z etatu

Strażnik celny Józef S in g er , p. o. Assystenta Kassy P tu Sando
mierskiego.— W Okręgu Naukowym Warszawskim, mianowani: 
Nauczyciel Starszy Nadetatowy w Gimnazjum Realnem w  W ar
szawie Arkadjusz Kondyrew , Nauczycielem Starszym w Instytu
cie Szlacheckim w W arszawie; b. Nauczyciel języka Niemieckie- 
o-o w Szkole Powiatowej w Sieradzu, Adolf S zu b ert, Nauczycie
lem ięzyka Niemieckiego w Szkole Rabinów w W arszawie; Nau
czyciel Szkoły Elementarnej w mieście Ćmielowie, Leopold W in 
kler  Nauczycielem Szkoły Elementarnej wzorowej przy Instytu
cie Nauczycieli Elementarnych w Radzyminie, i p o. Lekarza m. 
Radzymina, Sziabs-Lekarz, Assesor Kolleg:, Leka
rzem Instytut.. Nauczycieli Elementarnych w Radzyminie.

Z  Brzezin  donoszą na d. 31 zeszłego miesiąca, Staro- 
zakonnv Szloma Reinhold, lat około 1** 
przeszedł na łono Kościoła Katolickiego. WJX. Juljan  
Dobrosielski, Gwardjan tamtejszych Reformatów, 
który dał przytułek Katechumenowi, i zajmował się 
go oświeceniem w Wierze, udzielił mu SAKRAMEN1 
C hrztu  Śgo; a Rodzicami Chrzestnemi, byli w pier
wszej parze: Proboszcz miejscowy, z W żną Justyną 
M yślińską, Dziedziczką dóbr Kobylina; w drugiej, Wżuy 
Dominik M yśliński, z Wżną Barbarą W ysakowską, Zo- • 
ną  Nadleśnego Lasów Rządowych; a w trzeciej, Wżny 
W ysakowski, Nadleśny, z W żną Zofją M ieszkowską , 
Dziedziczką dóbr Zalesia. Młody Neofita, umie czytać 
i pisać w trzech językach, tudzież.dobrze rachować, jest 
pojętny, i posiada wszelkie zdolności do stauu kupie
ckiego. Jeżeliby więc kto życzył przyjąć do nauki tego 
młodzieńca, niech się zgłosi do Klasztoru XX. R efor
matów  w W arszawie, gdzie tymczasowo pomieszczony
będzie.

JW . Radca Tajny Titow, Poseł Nadzwyczajny i M i
n i s t e r  P e ł n o m o c n y  J. C. MOŚCI, p rzy  Porcie Ottomań- 
skiej. p r z y b y ł  z P aryża  do  W arszaw y.

Józef Glowiankowski, b. Urzędnik Sądownictwa, 
przeżywszy lat 59, rozstał się z tym światem. Exporta- 
cja zwłok, odbędzie się dziś o godz: 5tej po południu, 
z Kościoła XX. Franciszkanów, na smętarz Powązko
wski; na którą, zaprasza się Kolegów, Przyjaciół i Zna
jomych.

Anna z Miramów, pierwszego ślubu Hegel, powtór
nego Ragen, Obywatelka, w BOtym roku życia swego. 
po°krótkiej chorobie, onegdaj przeniosła się do wie
czności. Pozostały Syn i Wnuki, zapraszają Krewnych, 
Przyjaciół i Znajomych, na exportację zwłok, ju tro  o 
godzinie 4tej po południu, z Kaplicy Ewangelickiej 
przy ulicy Mylnej, na smętarz Ewangelicko-Augsburg-

Onegdaj paropływ N° 3 Kopernik, odpłynął z 
szaw y  z czterema gabarami pod górę do Hachow ^  ̂  
ładunek pszenicy zabranym będzie. p1ar0P ^ 0lwadzenia 
domierz, udaje się do Jabłonny, c . en? tk5W; poczem 
z zimowiska reszty pozostałych t a m ż e  s » • ,ź()zie „„ą
również pod górę odpłynie, a wswy
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W arszaw a , zape\Vne zabierze i nową gabarę, imie
nia K onstancya, która w tych dniach na wodę z warszta
tu Spółki Żeglugi Parowej na Solcu  spuszczoną, i 
Nrem 20 oznaczoną została. Od dni kilku paropływ 
N° 5 P ra g a , widzimy energicznie zajęty holowaniem  
i sprowadzaniem, rozproszonych od mostu W a rsza 
w sk iego  łyżew: sądzimy więc iż ta pomoc paropływu, 
nie mało wpłynie na rychłe przywrócenie stałej po na
szym moście między W arszaw ą  a P ra g ą  kommunika- 
cji. Statek zaś parowy pasażerski N °8  Płock, który o- 
becnie ostatnie w warsztacie otrzymuje wykończenie, 
zapewne w przyszłym tygodniu pierwsze swe próby roz 
pocznie, poczem niezwłocznie regularna jazda pasażer
ska przedsięwziętą będzie, o czem pospieszymy szano
wnych Czytelników naszych uprzedzić.

Wczoraj, w zwykłym począdku i w obec tak delego
wanych ze strony W ładzHządowych jako i Obywateli 
tutejszych, a mianowicie W. Jana Żelazow skiego, do
kończono ciągnienia 3ej klassy 81 ej lo terji klassycznej; 
znaczniejsze wygrane padły jal$ następuje: rs. 2,500, 
na Nr 17,118, u H orow icza  w W arszaw ie; re. 1,000, 
na Nr 12,611, u Sobiechow skiej w W arszaw ie;  rs. 500, 
na Nr 3311, u Gabryela W inawera  w W arszaw ie . Po 
rs. 2 0 0 : na Nr 1915, w Kantorze Expedycji; na Nr 
16.787, u Elechnowicza  w Łow iczu, i na Ńr 18,219, 
u F ejgenblatta  w W arszaw ie . Po rs. 120: na Nr 
11,332, w Kantorze Expedycji; na Nr 13,314. u Nus- 
bauma w W arsza w ie; na Ńr 15,275, u H erdina  w R a 
dom iu, i na Nr 16,326, bezpłatny. Po rs. 100: na Nr 
3467, u Hermana  w Łęczycy: na' Nr 8880, w Kantorze 
Głównym; na Nr 16,009, bezpłatny; na Nr 19,739, u 
M aliniaka  w W arszaw ie;  na Nr 20,972, u P eretza  
w Tykocinie, i na Nr 22,920, bezpłatny.

Wczoraj z rana, widziano przelatujące nad W arsza 
w ą  dwa stada dzik ich  g ę s i  i kaczek, a w południe bo
cianów . Podróżny przybyły koleją żelazną, zape
wnia, że widział onegdaj stado g rzy w a c zy  nad Gro
dzisk iem .

W tych dniach powitaliśmy nowy utwór muzyczny 
fortepjanisty P. Felixa Jorońskiego, p. n. Nocturne, 
przypisany Pannie Marji B ogdańskiej. Dzieło to wy
szło w P a ryżu ,  i jest do nabycia w tutejszych skła
dach.

Łaskawy widz i sprawiedliwy sędzia, w artykuliku 
donoszącym o teatrzyku na wsi, w onegdajszym Kurje- 
rze , przez pomyłkę zapewne pominął rolę Anny w Do
k torze  M edycyny, niezawodnie z prawdziwym talentem 
odegraną; a kiedy mówić o damach tylko, jak uważa
my postanowił; czemuż nie dodał należnej pochwały 
zacnej amatorce, która choć małą rolkę, ale przedsta
wiała ją z wdziękiem, w komedji P ie rw sza  Lepsza, t. j. 
Z o si ogrodn iczki. Z przyjemnością uzupełniamy po
przednią nasz artykuł tak co do Anny jako i Zosi, do
dając, iż tego rodzaju reklamom, jako dotyczącym od
dania sprawiedliwości talentom, K u rjer  zawsze chętnie 
swe kolumny otwiera.

Uzyskawszy pozwolenie JW . Kuratora Okręgu Nau
kowego W arszaw sk iego , otwieram z dniem 1 Majar. b., 
przy ulicy N alew ki pod Nrem 2239, na przeciw ogrodu

K rasińskich , Pensję Wyższą Żeńską, dla dzieci Staro- 
zakonnych. Donosząc o tern szanownym Rodzicom i 
Opiekunom, nadmieniam, iż do wykładu nauk, użyci 
będą tylko wykwalifikowani Nauczyciele i Nauczycielki; 
oprócz przedmiotów zwykle po Pensjach wyższych nau
czanych, wykładane będą: nauka wyznania Mojżeszo:, 
i język hebrajski. Pensjonarkom któreby u mnie były  
pomieszczone, zapewniam najtroskliwszy dozór i przy
zwoite utrzymanie. W końcu upewniam, iż w każdym 
razie dokładać będę wszelkich starań, aby godnie odpo
wiedzieć położonemu we mnie zaufaniu.— Julja P apro
cka, Wdowa po b. Nauczycielu Szkoły Rabinów'.

Felix Ostrow ski, Lekarz, mieszka przy ulicy B ednar
sk ie j, w domu P. Jaworskiego, Nr 2678 lit: B.

Kurs wczorajszy: za pó ł-im perja ły , dają rs. 5 kop. 
16; za d u ka ty  hol: nowe ważne, dają rs. 2 kop: 97; za 
lis ty  zastaw n e  nowe, żądają rs. 15; dająrs. 14 kop: 98; 
wartość kuponu kop: 172/3.

Wczoraj o godz: l m. 21 wieczorem,, przypadł nów, 
a z nim ma już także zabłysnąć pogoda: co daj BOŻE!

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości, przywołani zostali: 
po Kom: Z  m a łe j chm ury w ie lk i deszcz, Państwo Ko
m orowscy; po Kom: M ąż zaw ojow an y, PP. P anczy-  
kow ski i Chomanowski; po Kom: D októr Robin, Pań
stwo Komorowscy.

Znany Artysta Opery tutejszej P. Juljan Dobrski, u- 
dał się wczoraj do Włoch.

Z  Tulczyna, d. 18 M arca, 1 8 5 3 r.. donoszą: Dziś o 
godzinie 4tej wieczorem, chmura z zachodu, okazała 
nam p ierw szą  teg o ro czn ą  błyskaw ice, rozciągnęła się 
między Tulczyn  i B racław , w ydała  piorunujące gromy 
i rzęsisty deszcz dość ciepły. Czy to już będzie wiosna? 
BÓG wiedzieć raczy, i troszczymy się o nią bardzo, bo 
zimy nie było, prawie żadnej.—  J.

A m e r y k a . —  W In djana  ma być nałożony podatek 
po 50 doi: (60 rs.) rocznie, na każdego kawalera w w ie
ku lat 30. Fundusz ztąd otrzymany, służyć ma na za
pomogę ubogim pannom za mąż wychodzącym. Takiż 
podatek płacić mają wdowcy po roku wdowieństwa, jeśli 
w nowe związki małżeńskie nie wejdą. (Gaz: Amer:).

A n c i .j a . —  Meeting torysow skich  członków parla
mentu u Lorda Derby, odbędzie się w dniu 11 b. m. —  
W dniu 2gim b. m. odbyto w urzędzie spraw zagrani
cznych radę Ministrów, po której wyprawiono depesze 
do Gubernatorów Hong-Kong  i Ceylanu .—  W Irlan- 
d ji,  i teraz jak dawniej, skarżą się mocno na brak rąk 
do pracy; w Galway  dzierżawcy muszą o kilka mil ścią
gać robotników; w wielu miejscach pola stoją odłogiem  
z tego powodu. Ten brak rąk Coraz bardziej czuć się 
daje na owej w yspie.—  Sir Molesworth, Minister ro
bót publicznych, myśli wystąpić z gabinetu, ponieważ 
ten nie ma zaniaru w tym roku przedstawić bilu refor
my zarządu W schodnio-Indyjskiego  państwa.—  Z Bom
bay  otrzymano wiadomości do Lgo Marca. Wieść po
przednia o Królu A w y, nie potwierdza się, ale len 
w trudnem zostaje położeniu; brat jego Memdun, pro
wadzi układy zJenerbłem Godwin, i oblega Króla, któ
ry ledwo 300 ludzi ma przy sobie, w małej forteczte.
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M em dun  p r z y rz e k a  pokój z A n g lik a m i,  jak  się tylko 
z bratem załatwi; do jego obozu wysłano Kapitana 
Phnure Mi9sionarze dwaj przysłani z dwoma dygnita
rzami B irm a ń sk iem i w deputacji, chwalą ludzkość 
W em duna B irm a n o w ie  lud i wojsko, znużeni są woj
na. _  W 40tu miastach Szkocji, jest w przecięciu je
den szynk na 149 ludności, jeden piekarz na 981, jeden 
rzeinik na 1,067, a jeden xięgarz na 2,251. —  Wybić 
tu maja miedzianej monety zdawkowej, wagi 10,000 
funtów (Preus: Ztg.—  ID: Loud: News).

\nsTRJA.—  Cesarz rozkazał, by na wszystkie adresa 
z powodu ocalenia J. C. A. Mości tu nadesłane, odpo
wiadano drogą właściwą po szczególe, objawiając po
dającym zadowolenie Cesarskie. —  Rozpoczęto układy 
z Modeną i Parmą, o przystąpienie do traktatu handlo
wego Anglo-Pruskiego.—  Korpus 9ty wraca od g ran i
cy. pułki Morawskie udają się na dawne garnizony; 
z Dalmacji znaczniejsze oddziały juz usuoięto. Z Wę- 
gier  donoszą, że lam mnóstwo fałszywych banknotów 
w obiegu spotyka się.— Układają teraz nowe praw o o 
izraelitach, które zmieni ich stosunki w całem państwie. 
—  W Hermanstadt zaprowadzono komissję, która ma za
jąć śię wylikwidowanicm pretensji do skonfiskowanych 
w Siedmiogrodzie  majątków; tylko pretensje do ogo 
Października 1848 r. dochodzące, za ważne uznawane 
beda- późniejszych datowanych po wydaniu proklama
cji rewolucyjnych, Komissja nie przyjmie. (Lloyd).
'  C z a r n o g ó r z e . —  Se/im-Bey, Komendant Antivari, 

za liczne błędy w prowadzeniu wojny, został przez 
Umera Baszę z urzędu złożony. O m er dotąd nie dotrzy
m ał przyrzeczenia, że jeńców z Grahowa uwolni; zakła
dników z P iperi i Bielopawliczi wydano; wielu ich 
w drodze z trudów pomarło. W PoUgoryca czterech 
znakomitszych mieszkańców na rozkaz Omer Baszy are
sztowano; w drodze do Sku tari, kawassy Tureccy roz
strzelali ich w Hum. (Lloyd).

F r a n c j a . P aryż 2 K w ietn ia .—  Ciało prawodawcze 
odbyło dziś posiedzenie publiczne, nic uieznaczące; 

a re sz tą  przedstawiono projekt do prawa o pensjach i a 
wdów po Marszałkach Oudinot i Exelm ans. P. Bilault 
miał mowę, w której zachęca deputatów do pracy po 
biurach i sumiennego rozbioru budżetu.—  W d.28 b. m. 
kończą się- posiedzenia Ciała prawodawczego; dotąd je 
dnak bardzo mało Izba ta zrobiła.—  Cesarstwo znajdo
wali się na balu u Xżr.ej M atyldy; Cesarzowa nie chciała 
zasiąść na przygotowanym dla uiej tronie; wczoraj zaś, 
znajdowali się w teatrze Odeon, na przedstawieniu 
komedji, Pana  P onsard: Honor i Pieniądze ; uw a
żano, że częste dawali oklaski pięknym tej komedji u- 
stępoh'- —  Municypalność Paryża  postanowiła na 
wielu placach urządzić trawniki; w dziedzińcu Luwru, 
m ają urządzić dwa takie klomby, ozdobione fontanna
mi, statuami i k ra tą .—  Ogłoszono dekret powiększa
jący żołd żandarmów weteranów; inny dekret zapro
wadza opłatę od patentów orderu Legji honorowej; sto
sownie do stopnia otrzymanego orderu, płacić się bę
dzie za patent 12, 25, 40, 60 i 100 franków. Żołnie
rze i podoficerowie- wolni są od opłaty patentów. — 
Z prowincji ciągle donoszą, *e manifestacja Anglików,

którzy wręczyli adres pokoju Cesarzowi w TuileriesT 
bardzo dobre wszędzie zrobiła wrażenie.— Trzy kom- 
pauje starają się o ustąpienie trzech kolei żelaznych, 
które uzupełnią l ip $  przerzynającą całą Francję z p ó ł 
nocy na południe i w prostej prawie linji połączą mo
rze Śródziemne  z Ęfilgją, P rusam i, i Bawar ją  \adren - 
ską  Czwarta ko >panja stara się  o ustąpieni,ę kolei 
żelaznej z Lyonu do Bordeaux; połowa akcji już mą 
bvć wziętą w Anglji; kapitał wy nosi 100 miljonów b u  
— Ruch handlowy na prowincji, powiększył się zna
cznie- w Valenciennes np. fiank w ciągu jednego dnia 
zeskontował za 1 miljo.n fr; wex.li.—  Assemblee dono
si że Xżę Aumale darował wszystkim swym dzierżaw
com, którzy zalegali z wypłatami, z powouu strat po 
niesionych, trzecią część zaległością Na ostatnim kon
gresie rodziny R otszyld. obliczono przypuszczalnie ma
jątek tej rodziny całej na 250 miljonów lr: przy pomo
cy kredytu; Rotszy/doicie  mogą rozppi.ządzac 500 mi-

ryżu  zwane St. R egis  doniosło, ze od 1826 do.181 
połączyło związkami ślubnemi 24,856 par bezslubnie 
żyjących, i zyskało.uprawnienie dla 1 7 , 0 0 0  dzieci; wcią
gu r. 1852, połączyło opo 1122 par związkami ślubne
mi, i uprawniło 759 dzieci. (Indep. Belg).

Paryż, 3  Kwietnia  (d. t . ) .—  Dzienniki podają opis 
balu municypalnego w ratuszu. Cesarstwo przybyli pó
źno. bo o 11 tej,, bal się skończył o 2ej; przed przyjaz
dem Cesarstwa zaś, nie tańczono. Fraków czarnych 
było mnóstwo; coraz mniej widać fraków dworskich. 
—  Rząd zajmuje się projektem wynagrodzenia dla 
wdowy po Marszałku N*y; ma ona otrzymać 300,000 
fr: jedno-razowej nagrody. —  Rada stanu zajmuje się 
projektem nowej kompanji pożyczek morskich, oraz 
innemi ważnemi projektami.—  Marszałek St. d m a u d  
przyszedł zupełnie do zdrowia.—  Mianowano 18 P re 
zesów towarzystw wsparcia wzajemnego.— Miasto Va
lenciennes i St. Omer, już zatwierdziły fundusze na  
przyjęcie Cesarza, gdy ten zwiedzać będzie w tym roku 
departamenta północne.—  Przedwczoraj w Havre, da
ło  się uozuć lekkie trzęsienie z iem i .—  Stare miasto 
(Cite) Paryża, mają w wielu punktach przebudować; 
projekta już są gotowe. (Indep. Belg.

H i s z p a n i a .  —  KorlezoHuprzedstawiono na posiedze
niu z d. 29 z. m., bez rozpraw, projekt o majoratach, 
który można uważać za zupełną zmianę ustawy.—  P re 
zes rady Ministrów pogodził się zupełnie z Królową 
Matką, która prapuje nad tern, by jej dzieci z drugiego 
małżeństwa, otrzymały jytuł Infantów H iszpanji. —  
Rząd spłacił bankowi wszystkie pożyczone od niego 
pieniądze; 27 wozów, w cztery muły każdy zaprzężony^ 
przewiozły te pieniądze do banku w dniu 29 z. m. 
Hrabinie Montijo, oddają w Madrycie wielkie honory; 
bywa ona co dzień u Królowej matki, która r o b i  co mo- 
“  by uprzejmie pobyt w stolicy matce Cesarze* * r

 i o  i. i , rw*. \

składki

ze
Francuzów. (Schles: Ztg).

• •v  s k ł a d k i
N i e m c y . —  Komitet Baw arski ^ „ . j t e t ó w i  

na ukończenie Katedry Kolońskiej, , złozył» 1 U  U B W W W t --------‘-- *------ J

centralnem u 2 0 ,000  złr.
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Prosy. —  W dniu 4  b. m. wieczorem, wszyscy P eł
nomocnicy państw Niemieckich, podpisali w Berlinie 
łraktat związku celnego, który obowiązywać będzie od 
l  Stycznia 1854, do 1 Stycznia 1866 r. —  Z Bremen 
donoszą, że tam porzucono myśl przystąpienia w roku 
przyszłym, do związkucelnego.—  30 z.m., w Frankfur
cie,, odbył się kongres Urzędników policyjnych rozmai
tych państw Niemieckich; zostaje on w związku z od
kryciami przez policję Berlińską  porobionemi. (Neue 
Preus: Ztg).

W ł o c h y . —  W  Turynie Izba zatwierdziła pięć arty
kułów projektu doprawa o niewolnictwie; artykuł dru
gi stanowi, że wszelki niewolnik stojąc na ziemi Sar- 
Gdyńskiej, staje się wolnym. Król ozdobił orderami 
Ś Ś . Ł a z a r z a  i M a u r y c e g o , Ministrów Dabormida i 
Cavovr (spraw zagranicznych i Prezesa rady), dając 
tern całemu gabinetowi dowód swego zaufania.--- Rzym 
ska  Konsulta ukończyła swe prace 18 Marca; w Listo
padzie znowu się zbierze.—  'Ne Florencji, okradziono 
Kaplicę w Katedrze; we dwa dni, świętokradca w sumie
niu skruszony, podrzucił te kosztowności w konfesyo- 
nale. (Neue Preus: Ztg.—  111: Lond: Nfews).

R o z m a it o ś c i. —  W Stockton (w Ang/ji), ubito pta
ka morskiego. Gdy go rozpłatano, znaleziono we 
wnętrznościach pół ucha kobiecego z kolczykiem. Były  
to  zapewne szczątki jakiej nieszczęśliwej utonionej nie
w iasty .—  Do liczby oryginalności angielskich, można 
policzyć uasłępujący dowcip amerykański-. Wydawca 
dziennika w jednem z miast Zachodnich Stanów Unji, 
wydrukował doniesienie, w którem uprasza swych p re 
numeratorów, którzy za więcej jak lat sześć dłużni mu 
są należność prenumeracyjną, o przysłanie po jednem 
promieniu swych w łosów , na dowód, czy jeszcze żyją, 
czy też poumierali. W drugim więc dzienniku z tego 
powodu piszą: Jeżeliby wszyscy nasi prenumeratoro- 
w ie , do których stosować się może powyższe doniesie
nie. chcieli go wypełnić, to moglibyśmy zrobić fortunę, 
założywszy perukarnię w miejsce wydawania gazet. —  
Młody Gaskończyk będąc na balu, tańczył bardzo nie
zgrabnie; gdy mu to jego dama wymawiała, odrzekł: 
»Przebacz Pani, tańczę źle, ale biję się  bardzo dobrze!” 
»A więc Pan b ij się  na balu, ale nie tańcz." »Najchę- 
tniej, powiedz mi tylko Pani, kto ją śmiał obrazić?”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Błociszewski Alex: Oby: z Olszowuicy nr 603; Blumenthal W olf 

bandl: z Krakowa nr 2245; Bentkowski Bencd: Oby: zŁuszczew anr 
2673; Badcni Sewe: Oby: z Mirowa nr 1574; Cienska Józefa Oby: 
z Krakowa nr 625; Doliwa Lucjan Ob: z W oli nr 476; Kurela Józef 
Oby. z T uty nr 601; Matuszewski W  i nr,: Befe: Stanu zTymiauki nr 
2779; Ordęga Jan Oby: z Żelechowa nr 586; W ęsierski Winc: Oby: 
z Krześlowa nr 581; W ołkow Mik: Ases: Koleg: z Paryża nr 613; 
ZaklikaJau Rządca dóbr z Krakowa nr414.

W yjechali: Avreggio Jene:-Major do Iwangorodu; Brodowski 
Rz: R. S. do Berlina; Brzozowski Sewe: Ob: do Wilczkowie; Paw ło
wski Fran: Oby: do Gdańska; Sygictyński Edm: Oby: do Grabowa; 
Skulski Hen: Ob: do Radonie; W iktor Tad: Ob: do Kamieńca Podol
skiego; Zdzitowiccki Hen: Oby: do Przekory.

1M)S1ES1E\IA.
Z powodu zmiany Krów moich, Szan: Panie, które oceniając mo

j ą  rzetelność raczyły przysyłać do mnie po NABIAŁ, przez brak

onego, doznały zawodu i nieakaralności;— dziś pospieszam z donie
sieniem łaskawej Publ:, iż Mleczarnia przy ulicy Śto-Krzyzkiej 
pod Nr 13*3, w 3ej bramie, ofituje teraz w Nabiał smaczny, czy
sty, niefałszywy, i łatw o zadowolić może Amatorów prawdziwie 
wiejskiej kawy, jak  równie pokrzepić zdrowie cierpiących Osób, 
pijących świeże mleko.

Wczoraj na targu zaŻelazną Bramą, biedna stara Służąca, upu
ściła danąjej do trzymania S A 1 4 .H S łV ,K .l£  zieloną, ze stalowe- 
mi pierścionkami, w której był rubel papierowy, drugi mniej wię
cej drobnemi. Uprasza szanownego Znalazcę, o oddanie do Drukar
ni Kurjera, za nagrodą, jeżeli żądaną będzie.

M O S IC łK O S S E , w którym było 3 pół-Imperjały i dwa du
katy, zgubiono w przecliodzie przez ulicę Senatorską i plac Tea
tralny. Łaskawy Znaiazca, po zatrzymaniu 2ch dukatów jako 
nagrody, Nosigrosz i pót-Imperjały, zechce zwrócić do Drukar
ni Kurjera.

K o m i s a r z  Administr: Cyrk: 7 i 8. — Na żądanie opieki nieletnich 
po zmarłej Into voto Fajsler, 2do Stiebe, oraz z upoważnienia Rad
cy Stanu Prezesa Tryb: Cy: Gub: Warsz: z .d . 22 Gruduia (3 S ty
cznia) r.b . Nr 9, podaje do publicznej wiadomości, iż w d. 11 b. ni. 
oraz następnych, pod Nr 828, przy ul: Ogrodowej, codziennie od 
godz: 9 z rana, odbędzie się licytacja, na sprzedaż Ruchomości jako 
to : Garderoby, Bielizny, Sprzętów, Billardu, i t. p. przedmiotów, 
za gotowe zaraz płacić się mające pieniądze.—  Radca Dworu’ 
D uczyński.

Nadszedł świeży transport M A S Ł A  Litewskiego, w dobrym 
gatunku. Sprzedaje się na faski, fant po kop. 17, w  domu JW . 
Hr: Zamoyskiego przy ulicy Senatorskiej pod N r 472.

Dnia 4 b. m. w Kościele XX. Reformatów, zgubioną została 
I.HIIYXETHA w  srebro oprawna. Uprasza się łaskawego 
Znalazcy, o oddanie takowej do, Lokaja Stauisława w domu no
wym Zamoyskich, na Nowym-S wiecie, za stosowną nagrodą.

Dziś rano ciepła stopni 4. Wczoraj w południe ciepła stopni 9.
Dziś rano wysokość wody na f l i s ie  stóp 14 cali 7.
TEATR WIELKI. Jutro, Część Opery. K a ta rzyn a  Córka

B a n d y ty .
TEATR ROZMA:. Jutro, M ale riieprzy/em noici (wznowienie).

Z  m ałe j chm ury  w ielki deszcz. Żona k tó ra  oknem  w yskoczyła .r

W  D rukarni Kurjera W arsz:.— Wolno drukować. W arszawa

RYBY! RYBY! RYBY!
Berlińskie złote i srebrne Ryby, zupełnie w nowym guście, » 

z rozmaitemi przysmakami, które zastępują wszystkie Karmele, J 
funt po kop: 60; oraz C C H A E l ł  Niedźwiedzi, funt po k. 45, ł 
korzystny bardzo na teraźniejsze grasujące katary i kaszle; za-1 
leca się Cukiernia Ludwika Rudolpha, przy ulicy Długiej pod 5
Nr 592, w domu po-Pauliuskim.  ̂ 5

N B . Nadto mam zaszczyt donieść, ze z powodu wieloliczue- J 
go życzenia, teraz są przygotowane ulubione LINZENTORTY j 
a la DAEHNE, z Nadwornej Ces:-Króle;, Cukierni w Wiedniu, ; 
których znowu codziennie, podług wiadowej ceny, dostać można. j

u Cukiernia Klopferta przy ulicy Krak:-Przedmieście Nro 4 0 6 ^  
n  7, poleca się z nowym zupełnie w tym zawodzie przedmiotem, 
f  to j e s t : złote i srebrne R Y B Y  z Karmelu, funt poi$ 
?kop. 60, kwaskowato i bardzo smaczne. Maszyny do tegog 
§wyrobu, wprost z Paryża otrzymałem, i dla tego mogę tako-nji 
jhwe po zniżonej ceuie sprzedawać. Oprócz tego starać się będęJST 
Paby więcej w swieze i smaczne Cukry zaopatrzyć się, a t o w kró-$5 
Stkim czasie. O łaskawe więc względy uprasza.—  W .K lo p fer tM

< P k W ©  R A W A H 8 H I E ,  w nowo urządzonym w y
kwintnie Lokalu, pod Nr 422, nad Cukiernią P. Tozjo, fabry
kacji P- Ludwika Naimskiego, w domu obok Poczty, przy ulicy 
Kra ko w:-Przedni:, nu k u He i butelki, rozpocznie się sprzedawać 
z dniem jutrzejszym. Właściciel tegoż zakładu, poleca się wzglę
dom Szanownych wielbicieli wspomnionego napoju; gdzie także znaj
duje się i B I Ł Ł A R D ,  dobrze wyregulowany. Za dobroć na- 
pojow, przekąsek, umiarkowaną cenę i rychłą usługę,poręcza się.

d. 28 Marca (9 Kwiet:) 1853 r.—  Cenzor, F. Sobieszczańtki.

s.


